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Żydowski dom akademicki.
Towarzystwo rygorozantów żydowskich we Lwo­

wie dokonało w bieżącym roku przy pomocy ofiar­
ności społeczeństwa dzieła prawdziwie humanitarnego. 
Oto wybudowało ono przy ul. św. Teresy wspaniały 
gmach i w ubiegłym tygodniu oddało go do użytku

skich i wybitnych osobistości społeczeństwa żydo­
wskiego.

Z okazyi otwarcia żydowskiego domu akademi­
ckiego zamieszczamy dziś zdjęcie fotograficzne grupy 
członków wydziału tow. rygorozantów, którego sta ­
raniem budowa tego domu doszła do skutku.

bardziej i tak już dość zawikłaną sprawę dziedzi' 
czenia korony Habsburgów. Nie pomogły jednak per’ 
swasye, arcyksiążę poszedł za głosem serca i zna­
lazł, czego szukał, kochającą żonę i wzorową matkę 
i wychowawczynię dzieci.

W  dniu ślubu podniósł cesarz hrabiankę Chotek 
do dziedzicznego stanu książęcego, nadając jej ró­
wnocześnie nazwisko Hohenberg z tytułem „fiirstli- 
che Gnadenw, w roku zaś 1905 „Durchlauchta. Jako

Odznaczenie małżonki następcy tronu: Księżna Zofia 
Hohenberg, małżonka arcyksięcia Franciszka Ferdynanda.
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ubogiej młodzieży żydowskiej, jako żydowski dom 
akademicki. Cały zastęp ubogich akademików znaj­
dzie tam mieszkanie po nadzwyczaj niskich cenach, 
co wobec niesłychanej drożyzny mieszkaniowej ińa 
oczywiście ogromne znaczenie, 

tji Otwarcie nowego [domu akademickiego odbyło się
'w  ubiegłą niedzielę w sposób uroczysty przy udziale 
i posłów sejmowych i do rady państwa, radnych miej­

Odznaczenie małżonki następcy tronu.
, Arcyksiążę Franciszek Ferdynand, następca tronu 

auścryackiego i węgierskiego, ożenił się morganaty- 
cznie w r. 1900 z hrabianką Zofią Chotek, zrzeka­
jąc się równocześnie imieniem swego potomstwa praw 
do tronu. Cesarz Franciszek Józef i sfery dworskie 
byli przeciwni związkowi, który utrudniał jeszcze

małżonka następcy tronu zajęła księżna Hohenberg 
w hierarchii dworskiej pierwsze miejsce po arcyksię- 
żniczkach, a przed wszystkiemi innemi damami dwor 
skiemi. Nie nęcił jej jednak przepych dworskiego 
życia, trzymała się odeń zdała, pędząc szczęśliwie 
dni przy boku kochającego i kochanego małżonka 
i poświęcając się wychowaniu trojga dzieci, któremi 
związek ich został pobłogłosławiony. Dopiero w bie­
żącym roku wzięła księżna po raz pierwszy udział 
w życiu dworskiem, gdy niemiecki następca tronu 
złożył jej oficyalną wizytę.
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